
Diabły

Słoń

(Jestem diabłem, bo przedstawiają mnie źle
Jakbym miał na rękach krew, bo zakłócam im prawdę)
(Jestem diabłem, bo robię w życiu co chce
Dla mnie to żadne grzech dla ciebie to niemoralne)

Po pierwsze stawiam siebie na pierwszym miejscu
Wierze w siebie, a nie w tych wielkich mędrców
Ludzie są, po to, by mi nerwy zepsuć
To przez nich mam tak dużo czerni w sercu

Największe diabły przybierają formę anioła
Obiecują niebo, by potem nabić na ostrze noża
Jak jesteś tępy, to szykuj się na ostre słowa
Żadna kurwa nie będzie mówić mi jak mam postępować

Gdy każdej niedzieli na mszy mówisz dzień dobry sąsiadom i ciągle szczerzysz
 te kły
Twoje życie to gry

W szafie trupy i wstyd
Nie odwracaj się do mnie, bo odwróci się krzyż

Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!

Po drugie, nie tracę czasu na rozmowy z bogiem

Nie wierzę w jego dobro w świecie atomowych wojen
Jestem antyreligijny dla mnie to tylko symbole
Warte tyle co te na metkach, czy samochodzie
(Mówisz mi że Jestem zły), bo mam czelność robić swoje
(W twoim życiu taki syf)
A ja ci znowu
Nie pomogę
Nie jestem twoim psychologiem
W moich przykazaniach sprawiedliwość sama ci odpowie

(Jestem diabłem) Ej ej, choć nieliczni widzą moje skrzydła
(Jestem diabłem) Ej ej, bo nie wierzę w to, co napisała biblia
(Jestem diabłem) Ej ej, bo nie byłem nigdy jak te owce w sidłach
(Jestem diabłem) Bo nie klękam przed nikim, a wola boża to jedynie fikcja

Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!



Jestem diabłem!

Po trzecie wiara to jest prywatna sprawa nie chce
By ktokolwiek mi smycz na kark składał
Ja nie boję się diabła boję się fanatyzmu
Szariat bierze ludzką wolność w cudzysłów
Tłusty biskup mówi, którą wiara jest ta gorsza
W życiu liczy się więcej niż tylko jedna książka
Nie wiem, czy nie ma Boga Jestem agnostykiem elo
Lecz nie ufam instytucji, którą ciągle kryje Pedo

Szowinizm i przemoc wiara każe im zabijać
Bliski Wschód dzieci bomby z pasami szahida
To religia pokoju Morda jest w chuj dobrze
Na koniec najebany ksiądz odprawi twój pogrzeb

Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!
Jestem diabłem!

Twoje piekło to mój raj
(Tu coś Leny powiedział ale nie potrafię tego zrozumieć)
Nigdy nie wierzyłem w Boga nie wiem co to pismo Święte
Jedyna słuszna religia to BDF!
Kiedy piszę wersy budzi się we mnie diabeł
Życie to plac zabaw siedzę na karuzeli z diabłem
Tutaj albo wygrasz albo poniesiesz śmierć...
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